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Tam, gdzie narodził się czyn Kongresowy 


ZABRZE, (PAP) — Szczególnie 
podniosły charakter miała miejska 
konferencja przedwyborczą PPR w 
Zabrzu, w mieście, w którym naro. 
dził się czyn kongresowy. 

Obrady zagaiła tow. Pawiakowa 
1-szy sekretarz miejskiego komitetu 
PPR. 

Wśród powszechnego entuzjazmu i 
burziiwych oklasków tow, Pawlako- 
wa  0oświadczyłaą, iż sekretarz gen. 
PPR — tow. Bolesiaw Biernt wyra- 
zit swoja zgodę, aby kandydatura je- 
ge, jaka delogata na Rongres Zjed. 
nóczenią postawiona była na konfes 
rencji zabrskiej, 

Zebrani, wśród powszechnego entu 
zjazmu, przyjęi wniosek o nadanie 
sekretarzowi generalnemu KC PPR, 
Bolesławowi Bierutowi, godności ha 
norowego przewodniczącego konfe- 
rencji. ` t 

Po powołaniu prezydium, do które 
go weszli przodownicy pracy kopal- 
- Wschód”, „Małkoszowiy”, 
A 1 huty „Zabrze, prze- 
wodniczący konferencji odczytał list 
tow. Bolesława Bieruta, nadesłany 
ha ręce prezydium konferencji. 

List-ten brzmi. jek następuje: 

Do prezydium konferencji Polskiej 
Partii Robotniczej w Zabrzu. 

Nie mogąc — wbrew pierwotnym 
zamiarom — wziąć osobiście udzia” 
+u w Waszej Konterencji Partyjnej, 
pragnę jednak wyrazić Wam gorące 
użnanie za daniosłą inicjatywę, któ 
rą podjęła kopalnia „Zabrze-Wschód' 
w związku z TIGongresem Zjednocze. 
ma, 

Inicjątywę tę podchwyeja cała kla. 
sa tobatnicze i szerokie masy pracu- 
jące naszego krain. 

Nie mpina byłe-piękodej «mocniej 


uwydatnić wielkiego, przełomowego 


znaczenia dla całeżo narodu  falctu 
Zjednoczenia politycznego klasy xo- 
botniczej, jak uwydatnił to. właśnie 
czym przedkongresowy polsicich rnas 
pracujących Który Wy zapocząiko- 
waliście, 

Cela Polska czyni tea wysiłek i 
ohlubi się nim, ponieważ jest on nie- 
złomnym filarem w tej wielkiej prze 
-budowie naszego życia społecznego, 
którą podjął lud pracujący pod prze 
wodem naszej Partii. 

Zjednoczenie polityczne Klasy ro- 
boiniczej niewątpiiwie  pwzyśbieszy 
tempo"lej przebudowy, zabezpieczy 
jej prawidłowy kierunek, uświetni 
jej wyniki szeregiem wspaniałych 0- 
siągnięć. któte zmienią na lepsze dzi 


oodziękowanie dia robofników radzieckich 


od górników francuskich 


MOSKWA (PAP), Frzewodniczą- 
cy Rady Naczelnej radzieckich związ 
ków zawodowych Kuzniecow otrzy= 
mał od związku. zawodowego górni 
ków francuskich depeszę o nestępu- 
jącym %rzmienlu: 


„Robotnicy francuscy są. głęboko cuskich*. 


Mamiiesiacja pokojowa wParyżu 
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| Opłata pocztowa nierczona ryczałtem 


Zabrze-Wschód wybiera jako delegata 
na Kongres Zjednoczeniowy — sekr. gen. KCPPR 


tow. Bolesława Bieruta 


sięjsze — niełatwe jeszcze — warun- 
ki materialnego i kulturalnego bytu 
mas pracujących. 

Towarzysze! - 

Jestem szczerze uradowany, że 
kierownictwo Waszej organizacji po 
stanowiło umieścić mnie w liczbie 
swych kandydatów.przy wyborze de 


legacji Zabrza na Kongres Zjedno- 
czeniowy. 

Postaram się reprezentować Waszą 
delegację, jeśli taką decyzję poweź- 
mie Wasza Konferencja Partyjna. 

Proszę Was o przekazanie wszyst 
kim górnikom i robotnikom Zabrza 
— zarówno członkom Partii, jak i 


bezpartyjnym — serdecznych i go- 
rących pozdrowień w imieniu Komi. 
tetu Centralnego naszej Partii i w 
moim imieniu. 

Dyrektor kopalni „Zabrze-Wschód* 
złożył następnie meldunek o przebie 
gu wykonania zobowiązań przedkon 
gresowych, powżiętych przez załogę 


Sekretarz generalny CKW PPS 


tow. Józef Cyrankiewicz 
wybrany delegatem na Kongres przez orzanizację PPS-Aatowice 


KATOWICE, (SAP). — Szczególnie 
uroczyście odbywały się wybory de- 
legatów na Kongres Zjednoczeniowy 
w stolicy Górnego Śląska — Katowi- 
gach, 

W taratejszej organizacji PPS czo- 
łowym kandydatem na delegata kon-|-—— == `; 
gresowego był sekretarz generalny 

| 
| 


cia — wśród nieopisanego entnziaza 
mu —wybrała delegatem na Kongres 
Zjednoczeniowy — sekretarza gene- 
ralnego CKW PPS — tow. Józefa 
Cyrankiewicza. + 

Konferencją wybrała ponadto dal. 
szych delegatów w osobach tow: 


CKW PPS tow. JÓZEF CYRAN- 
KIEWICZ. 


Tow. Cyrankiewicz wygłosił refe- 
rat ideologiczny o podstawach Zjed- 
oh mi 1 s pakota Z0- 
stało podkreślone, że jedność do. je- SŁ Y ' $ wy 
iej Aaltsy wię powstałą pinne PARNZ (PAP). — Na posiedzeniu 
mie niy PRÓG; LPR CE Ai "Gefieralnego ONZ 
cie hojweł ideologii proletariackiej | czootn, Wyszyński wygłosił prze- 
w owsa oe pó à ipe aaia mówienie, w którym zreasumowė? 
Solnej usbrotć maty zobolnicze Pol. | Wyniki debaty w sprawie greckiej. 
ad | 3 adzić je do walki o só.|. Delegacje Stanów Zjednoczonych 1 
ga enta > : "|wielkiej Brytanii — powiedział Wy 
7 i szyński — daremnie usiłowały prze 

Tak zbudowana jedność ruchu ro-|konać opinię publiczna, że tenden- 
botniczego w Polsce uczyni 4 niego|cyjne wnioski tzw. Komisji Bałksń 
mocne ogniwo międzynarodowego | skiej są oparte na faktach. 
frontu o wolność, pokój, postęp wal-|- Mówca zanalizował „dowody”, za 
kl o socjalizm. warte w sprawozdaniu Komisji Bal 

papie kańskiej, stwierdzając, że na pod- 

„W tej walce — podkreślił — tow] Stawie i faidhir tego można 
Józef Cyrankiewicz przyświecać nam | 10556 do następujących konkluzji: 
będzie doświadczenie Związku Ra- 1 Partyzanci greccy me otrzyrzali 
tj oai i jego kicrowniczki WKP żadnej pomocy wojskowej od pół- 


i nocnych sąsiadów Grecji, 
Po obszernej dyskusji, konferen-| 9) Sily zbrojne północnych sąsia- 


łu w greckiej wojnie domowej, 

3) Wypadki przekraczania granicy 
północnej Grecji przez partyzantów 

 |greckioh należy tłumaczyć górzy” 

stym charakterem północnej Greejl 

wzruszeni wyrazami współczucia ili trudnościami w kontrolowaniu tej 

solidarności radzieckiego. świata pra| granicy na całej jej długości, 

cy dla bohaterskiej walki, zórników| 4) nty na granicy  północ- 

francuskich. , Prosimy przekazać ma |jnej Grecji wynikają z napiętej sy- 

som pracującym ZSRR wyrazy głe-| tnacji panującej w Grecji, 

bokiej wdzięczności górników fran-| Kto orientuje się w obecnych za- 

gadniemiach Grecji powiedział 


Antyradziecka polityka rzadu prowadzi Francję do zagłady 


PARYŻ (PAP). W wielkiej sali terenów wystawowych . rozpoczęła 
w sobotę debata w sprawie pokoju i wolności z udziałem przeszło 
tysięcy delegatów, przybyłych z całej Francji i Korsyki. 


Przemówienie inauguracyjne wy- 
głosił b. minister Yves Farge, prze 
wóodniczący organizacji b. uczestui- 
ków walki © wolność. 

Kraj nasż — powiedział m. im 
mówca — jest w niebezpieczeństwie. 

Chcąc usłyszeć głos Francji zwró 
ciliśmy się do wszystkich gmin fran 
ouskich, które przystały nam swych 
najlepszych obywatełi, którzy pra- 
gna wykazać, że nie dzdzą się wcią 
gnąć do pułspki antykomunizmu 
wrogości wobce Związku Radziec- 
kiego. 

Mówńić o jedności Francji, ofisu- 
wając 1/3 część narodu francuskie- 
go, który głosuje za komunistami — 
to prowaczić Francję do bezsiły, 

Mówić © pokoju, usiłując trzymać 


i 


ISi 


4 Obrona wolności. 
5 Akeja publiczna na, rżetz pů- 
” koju. 

Wobec tego, Że rząd zakazał ma- 
nifestacji publicznej przed grobem 
nieznanego żołnierza, organizatorzy 
wezwali ludność Paryża do udziału 
w uroczystymm posiedzeniu końco- 
wym, które odbyło się w niedziele 


z dala mocarstwo, zajmujące szóstą 
część globu ziemskiego — to rzucać 
wyzwanie zdrowemu Tozsądkowi. 
Po przemówieniu Yves Farge, dé- 
iegaci podzielili się na 5 komisji, któ 
re będą obradowały nad następują 


cymi zagadnieniami; o: południu. 

1 Francja wobec problemu nie- aah 3 X 
mieckiege. Na posiedzeniu tym została ód- 
Poszanowanie prawa międzyna- | czytana rezolucja w sprawie po- 


2 


Broń atomowa. 


rodowego. koju, którą przesłano następnie do 
ONZ. f 


ializm — to 


dów Grecji nię brały żadnego udzia 


posła Romana Stachonia i sekr. WK 
PPS, Zygmunta Gajdzika— hutnika, 
działacza PPS od 1935 r. Marię Skut- 
nizową — robotnicę, Artura Magie- 
ra — hutnika, Kazimierza Karcza — 
pracownika okr. zarz. ZMP, Maksy- 
mihana Pętlę — górnika i innych, 


ZSRR iPolska—w sprawie G 


Delegaci obu państw precyzują stanowiska swoich rządów 


Wyszyński — tem zdaję sobie spra-| tasin 
że walki w”Grecji MEWA 2%, miionów Qari, 


wę ź tezo, 
wynikły z działalności północnych 
sesładów Grecji, lecz z sytuacji we- 
wnętrznej. - 

Sytuacja w Grecji uległa zaostrze 
nia się w rezultacie interwencji ze- 
wnętrznej w sprawy narodu grec- 
kiego. 

PARYŻ (PAP). Podczas debaty w 
Zgromadzeniu Generalnym ONZ nad 
sprawą grecka delegat Polski dr 
Suchy polemttzował z treścią spra- 
wozdanią Komisji Bałkańskiej. 

Jest rzeczą powszechnie znaną, że 


Mayr Ewe m zr aż zi nawa zai 
c w 


ód do socjalizmu 


oz F=: 


Przemówienie TÓW. ROMA- 
NA ZAMBROWSKIEGO, człon- 
ka Biura Politycznego KC PPR, 
wygłoszone na Konferencji Miej- 
skiej Polskiej Partii Robotniczej 
w Łodzi, -— ZAMIESZCZAMY 
NA STR. 2; 


kopalni dla uczczenia Zjednoczenia 
PPR i PPS. 

W dniu 26 października górnicy 
kopalni zobowiązali się wykonać 
plan roczny do końca listopada i wy 
dobyć w tym czasie 1,660,680 ton wę 
gla. Mówca stwierdził, wśród długo. 
trwałych owacji, iż de godz. 11-tej 
dnia 28 listopada r.b, załoga wyddo- 
była juź 1,653,680 ton, do wykonania 
zobowiązania pozostało 7,000 te. 

Po ożywionej dyskusji przystąpiono 
dò do wyboru delegatów na Kongres 
Zjednoczeniowy. 


Obok 1.szego sekretarza KC PPR, 
tow. Bolesława RBiernta, wybrani z0= 
stali: 1-szy sekretarz WR PPR w Ka 
towicach, Ryszard Stzełecki, czło- 
nek KCZZ Lucjan Marek, 1-sekre= 
tarz MK PPR w Zabrzu Gertruda 
Pawlakowa, sekretarz komitetu ko. 
palnianego PPR kop. „zZabrze- 
Wschód“ Jerzy Krauze =- Krasowieta 
y MRN w Zabrźu, 
ski, kierownik s2io- 
u, — Michalina Jar 
wieniewa, rek ista kopalni „Na 
koszowy”, gôr Eryk Cyron, prze- 
wodniczący Rady Zakładowej huty 
„Zabrze“ — Józef Szczepaniak, oraz 
przódownik pracy kopalni „Zabrze- 
Wschód" — Alojzy Jurowski, 


ki, przewodnicząc 
Szczepan Droć 
ły RIPD w Z 


recji 


porty broni. przedstawiajace war~ 
Mi "g" 460 
ofietrów amerykańskich kieraje o- 
peracjantt wojsk Tsałdarisa. 
Również działalność Komisji Bał 
kańskie)j i je; grup obserwacyjnych 
stanowi zamaskowaną formę inter- 
wencji amerykańskiej w Grecji, 
Obecnie powiedział  rainister 
Suchy — należy szukać kompromisu 
który stanowiłby podstawę porożu- 


mienia między walczącymi strona- 
mi. 
Wstępnym warunkiem tega jest 


wycofanie wojsk obcych z Grecji 


Stany. Zjednoczone w ciągu ostat-ji położenie kresu interwencji zagra- 
niego roku przestały do Grecji trans |nfcznej. 


Tezera konierenca warszawska 


Polskiej Partii Robetniczej 


WARSZAWA, (PAP). — W Warsza 
wie w dniu 28 bm. odbyła się ostat- 
nia przed Zjednoczeniem obu partii 
robotniczych — konferencja warszaw 
skiej organizacji PPR. ” 


Referat polityczny wygłosił czło- 
nek Biura Politycznego KC PPR — 
tow. Berman. 


. Po referacie politycznym członka 
Biura: Politycznego KC PPR, tow. 
Bermana, Sprawozdanie Komitetu 
Warszawskiego PPR wygłosił sekre- 
tarz KW PPR — tow, Stanisław Za- 
wadzki, 


Szykany 
władz francuskich 


wobec Polaków 

PARYŻ (PAP). Władze francuskie 
wysiedliły znowu grupę Polaków, 
wśród których znajdują się górnicy 
Edward Wilezek, Bolesław Rumega, 
Stanisław Glein i Szymon Koniecz- 
ny. Dwóch górników, braci Tylkow 
skich skazano na karę 8-miesięcz- 
nego więzienia za udział w strajku, 


W dyskusji zabrał gios m. in, przed 
stawiciel Polskiej. Partii Socjalistycz 
nej — tow. posel Baranowski. 


Z kolei przystąpiono. do wyborów, 


Wśród entuzjazmu całej sali dele- 
gatamina. Kongres Zjednoczeniowy 
zostali wybrani m. it.: Jakub Ber- 
man, Marian Spychalski, Franciszek 
Fiedler, Władysław Gómutika, Stani 
sław. Zawadżki, Janusz Zńrzycki 
i inni, 


Warszawska narada 
aktywu żeńskiego ZMP 


WARSZAWA (PAP). 28 bm. odby 
ła się w Warszawie pierwsza w kra 
ju wojewódzka narada aktywu żeń 
skiego Związku Młodzieży Połzkiej. 


W uchyłalonej rezolucji wezwano 
całą młodzież do wytężonej pracy 
na polu wychowania nowego czło- 
wieka i stworzenia ustroju pełnej 
sprawiedliwości społecznej, jakim 
jest socjalizm. oraz do walki. o po- 
kój świata. 


Obrady zakończono odspiewaniem 
hymnu światowej Federacji Mió- 
dzieży Demokratycznej, 


dobrobyt, nauka i kultura dla ludu ! 


Zjednoczenie — to szybszy marsz do socjalizmu! 


== Ger Ain. _duóczy i 
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KURIER POPULARNY 


ZJEDNOCZENIE RUCHU 
przyśpieszy nasz marsz do Socjalizmu 


Z referatu członka Biura Politycznego KCPPR tow. Romana Żamórowskiego 


Z JEDNOCZENIE Partii — to 

akt ogromnego znaczenia histo- 
rycznego, o którym w naszej Partii 
powiedziane już zostało niejedno 
ważkie słowo I nad którym przez 
szereg dni obradować będzie Kon- 
gres Zjednoczeniowy. 


„Nie sposób jest wyczerpać w krót 
kim. referacie tego tematu, który 
ma długą historię, tak długą niemal 
jak história walki klasy robotniczej, 


Nie sposób też wyczerpująco omó-|zdrościć mogą najbardziej ustabili. | izolować, 
zowane z pozoru reżimy w krajach |cie przyc 


wić znaczenie zjednoczenia — jest 
to bowiem fakt o znaczeniu nie 
przemijającym, jest to fakt, który 
oznacza zwrot, nową epokę w histo 
rii polskiego ruchu robotniczego, 


Dlatego też z olbrzymiego bogac- 
twa zagadnień, związanych zę zjedz 
noczeniem, poruszę tu tylko kiłka 
zagadnień centralnych. 


Ildeologiczne podstawy Zjednoczenia 


P IBRWSZE zagadnienie dotyczy 

podstaw ideologicznych zjedno. 
czenia. Wiadomo, że obie Partie 
postanowiły, iż łączymy Się na zasa 
dach marksizmu - leninizmu. Co to 
znaczy? To znaczy, że opieramy ca- 
ły nasz program na zjednoczonej 
partii, na nauce marksizmu = leni- 
nizmu, o przodującej roli kłasy ro- 
botniczej, któej dziejowym posłan 
nictwem jest stać się grabarzem uú- 
stroju kapitalistycznego, która jedy 
ma jest zdolna stanąć na czele mas 
pracujących i poprowadzić je do o- 
balenia władzy kapiatlistycznej, któ 
ra jedyna jest zdolna po obaleniu 
władzy klas kapitalistycznych do 
zbudowania nowej władzy, mającej 
za cel całkowitą likwidację klas 
kapitalistycznych i zbudowania spo 
łeczeństwa socjalistycznego, w któ. 
rym mie będzie wyzysku człowieka 
przez człowicka, 


Z tego wynika, że zjednoczona 
Partia będzie czerpać pełną garścią 
z doświadczeń ZSRR, z doświad. 
czeń WEP (b), która ma już niemal 
jedną trzecią wieku walki o socja- 
lizm i o komunizm za sobą i która 
zdobyła sobie przodujące miejsce w 
międzynarodowym ruchu robotni- 
czym. 


Fakt, że onieramy program zjed- 
noczonej partii na nauce marksizmu 
leninizmu oznacza historyczne 
zwycięstwo kicrunku rewolucyjnego 
marksizmu w polskim ruchu robot- 
niczym nad kierunkiem reformi- 
stycznym i nacjonalistytznym, któ- 
ry w ciągu cełych dziesięcioleci spro 
wadzał część polskiej klasy robotni- 
czej na manowce ugody klasowej, 
nieskończonych kompromisów klaso 


wych pod szyldem interesów naro- 
dowych, prowadząc do zdrady za- 
równo interesów klasowych jak i na 
rodowych proletariatu polskiego, 


Oparcie zjednoczonej partii na za- 
sadach marksizmu - leńinizmu za. 
pewni jej jedność ideologiczną, któ 
Ta ma znaczenie decydujące i jest 
podstawową przesłaką zjednoczenia 
w ogóle. e 


Sprawa jedności ideologicznej w 
przeciwieństwie do jedności mecha 
nicznej ma u nas swoją historię, 
Był czas, kiedy elementy prawico- 
we i centrystowskie w PPS swoją 
wrogość do jedności organicznej 
chowały za parawan rzekomej ich 
niechęci tylko do jedności mecha- 
nicznej, 

Później, kiedy kierownictwo PPS 
stanęło na gruncie jedności orga- 
nicznej, wielu centrowców i prawi- 
cowców PPS nagle zapałało miłoś_ 
cią do jedności organicznej, ale w 
rzeczywistości gotowi byli tylko do 
jedności mechanicznej. 

I tu trzeba stwierdzić, że partia 
nasza, podobnie jak jej poprzednicy 
KPP i SDKP i L doceniając ogrom- 
ne znaczenie jedności klasy robotni 
czej nigdy nie zniżaąła się do wyrze« 
czenia się zasad marksistowskich 
paris nowego typu za cenę jedno- 
ści. 

Chwilowe wahania w tej sprawie 
ujawnione w kierownictwie PPR w 
okresie, gdy ujawniło się w nim od 
chylenie prawicowe i nacjonalistycz 
ne były szybko zlikwidowane. . 

Decydującą rolę w osiągnięciu jed 
ności ideologicznej odegrały lipcowe 
i sierpniowe Pienum KC PPR i paź 
dziernikowa Rada Naczelna PPS. 


Dorobek i wkład ideologiczny lipcowego 
i sierpniowego Plenum KC PPR 


U CHWAŁY Plenum lipcowego i 
sierpniowego, które ideologicz- 
nie przezwyciężyły odchylenie pra- 
wicowe w PPR stanowiły zarazem 
decydujący krok w sprawie ustale- 
nia podstaw ideologicznych zjedno» 
czonej partii. Bo też olbrzymi był 
dorobek ideologiczny tych płenar- 
nych zebrań KC, 


wyrażne nawiązanie do tradycji 
walki wyzwoleńczej SDKP i Li 
KPP, PPR oraz lewego nurtu PPS, 
przede wszygtkim w postaci RPPS 
i wyrażne odcięcie się od całej re- 
formistycznej i nacjonalistycznej tra 
dycji przedwojennej PPS, 

wyraźne odrzucenie przez PPR 
wszelkich prób rozpatrywania demo 
kracji ludowej jako okresu wyga- 
sania walki klasowej, jako ustroju, 
w którym harmonijnie współżyje 
obok sektora socjalistycznego”i drob 
notowarowego sektor kapitalistycz- 
ny, jako ustroju odrębnego od drogi 
ZSRR, jako nie mieszczącego się w 
nauce marksizmu - leninizmu w o0- 
kresie przejściowym między kapt- 
talizmem i socjalizmem, jako ja- 
kiejś odrębnej polskiej, drogi do so- 
cjalizmu, - 


wyraźne stwierdzenie przez PPR, 
iż ustrój demokracji ludowej jest 
ustrojem przejściowym od kapita- 
lizmu do socjalizmu i że walka kla- 
sowa w okresie przejściowym musi 
się zaostrzać, gdyż klasy kapitali- 
styczne całkowicie zagrożone w 
swoim istnieniu dobrowolnie nigdy 
nie ustępują a na odwrót wzmagają 
swój opór i przechodzą do ostrzej- 
szych form walki, 


wyraźne zaakcentowanie koniecz- 
ności zaostrzenia walki o partię no- 
wego typu, o partię rządzącą się 
równieź w życiu partyjnym, orgrni 
zacyjnyrm zasadami  leninowskimi, 
o partię — przodującą, zorganizowa 
my oddział klasy robotniczej, o 
partię zwartą jdeologic'mie, jednoli- 
tą i zdyscyplinowaną, w której nie 
może być miejsca dla koncepcyj re- 
formistycznych i dla ludzi obarczo- 
nych balastem prawicowości i na- 
cjonalizmu — oto dorobek Plenum 
Lipcowego i Sierpniowego, który za 
decydował o podstawach ideologicz- 
nych Zjednoczonej Partii. Takie po 
stawienie sprawy wykluczało wszel 
ki kurs na zjednoczenie z całą PPS, 
to jest włącznie z jej prawicą. 


Wkład PPR w dzieło Zjednoczenia 


HCIAŁBYM jeszcze poruszyć 

drugie zagadnienie — wkłąd 
PPR i PPS w dzieło zjednoczenia ru 
chu robotniczego w Polsce. 

Nię chodzi tu bynajmniej o porów 
mywanie tego wkładu. Atmosfera 
licytowania się byłaby w tej chwili 
nad wyraz szkodliwa. Chodzi © 
stwierdzenie historycznych faktów. 
Już z tego, co dotychczas zostało 
powiedziane wynika ogromny, decy- 
dujący wkład ideologiczny PPR. 


Można rozmaicie’ mierzyć wkład 
PPR w budowę Polski Ludowej, Mo 
żna go mierzyć wzrostem produk- 
cji i liczby uczestników współzawod 
nictwa pracy, można go mierzyć 
wysiłkiem PPR-ców skierowanym 
w celu ukrócenia spekulacji i wyrn- 
gowanis nadużyć, można go mierzyć 
ilościa nowych szkół i świetlic, o- 
środków maszynowych i sklepów 


spółdzielczych, można go mierzyć 
umiejętnością przewidywania PPR 
i jej zdolnością do samokrytyki, 
można go wreszcie mierzyć ilością 
PPR-ców, którzy już po wojnie wła. 
sna krwią cementowali gmach Pol- 
Ski Ludowej. 

Chciałbym jednak zwrócić uwazę 
na dwa podstawowe fakty: 

Pod kierownictwem PPR klasa ro 
botnicza 1 masy pracujące Polski 
wykazały wyższość gospodarczą Pol 
ski Ludowej nad Polską przedwrześ 
niową, znacznie przekraczając po- 
ziom produkcji i poziom spożycia 
na głowę ludności w porównaniu 
do okresu przedwojennego. 

Pod kierownictwem PPR klasa ro- 
botnicza 1 masy pracujące Polski 
rozgromiły reakcję podziemną i le- 
galna i stworzyły reżim polityczny, 
którego stałości i stabilności poza- 


kapitalistycznych. 


Nie trzebą wymowniejszej ilustra- 
cji dla porównania stabilności na- 
szego reżimu z reżimem krajów kā- 
pitalistycznych, jak porównanie 
dwóch jednocześnie rozgrywających 
się zjawisk: dwtumiesięcznego, bo- 
haterskiego strajku górników fran- 
cuskich i wspaniałego zrywu współ 
zawodnictwa pracy polskiej klasy 
robotniczej — czynu przedkongre. 
SOWEZO, 


Dorobek odrodzonej PPS 
w budowie 
Polski Ludowej 


HCIAŁBYM przejść, towarzy- 

sze, do omówienia wkładu odro- 
dzonej PPS w. dziełó odbudowy Pol. 
ski Ludowej. 


Otóż jest faktem, że mimo wszel- 
kie opory 1 wahania, odrodzona 
PPS ma swój wydatny wkład zaró- 
wno w dzieło odbudowy kraju, w 
dzieło budowy Polski Ludowej i wal 
ki z reakcją. 


Zasługą odrodzonej PPS jest, że 
oparła się ona na najlepszych trady- 
cjach przedwojennej PPS i przaję- 
ła cały pozytywny dorobek RPPS: 
jej pozytywny stosunek do jednoli- 
tego frontu i do ZSRR, 


Zasługą odrodzonej PPS jest, że 
potrafiła ona wciągnąć do budowy 
Polski Ludowej poważhe grupy za- 
cofanych, mniej świadomych robat- 
ników, takich robotników, którzy 
ulegali jeszcze nacjonalizmowi oraz 
przyciągnąć względnie zneutralzo- 
wać pewne grupy drobnomieszczań. 
skie. 


Zasługą wreszcie odrodzonej PPS 
było to, że pokaźną część swych ro- 
botników £ pracowników umysto- 
wych potrafiła wychować w duchu 
rewolucyjnego marksizmu i dopro- 
wadzić do Zjednoczonej Partii, 


Kiedy patrzymy wstecz na ubiegłe 
cztery lata i przypomnimy ogrom- 
ne trudności, które na drodze jed- 
nolitego, frontu piętrzyli tacy pra- 
wicowi działacze PPS jak Wacho- 
wicz 1 skupiającę się wokół nich w 
istocie rzeczy opozycyjne grupy, to 
nie wolno nam zapominać, że dro- 
gą trudną i bynajmniej nie prostą, 
poprzez wahania, trudności i opory, 
podstawowa masa robotników PPS- 
owskich zbliżała się jednak do mar 
ksizmu-leninizmu, Jest w tym zastu 
ga lewicowych PPS-ców i najlep- 
szych elementów tzw. centrum PPS- 
owskiego i oczywiście PPR. Jeśli je- 
dnak w stosunkowo krótkim czasie 
udało nam się zasypać przepaść, 
którą wyryło pół wieku rozłamu w 
polskim ruchu robotniczym, to jest 
to zarazem dowód tego, jak szybko 
dojrzewa klasa robotnicza gdy jest 
óna przy władzy, gdy obala pano- 
wanie bnrżuazji, gdy proletariat, 
lud pracujący sam organizuje się w 
państwo 1 pozbawia burżuazję jej 
zasadniczych środków oddziaływa- 
nia na klasę robotniczą. 


Wystarczyło czterech lat rządów 
ludowych pod kierownictwem klasy 
robotniczej, aby mogło dokonać się 
zjednoczenie partii robotniczych. 

Zjednoczenie to dokonuje się, gdy 
kraj nasz wchodzi w nowy etap 
rozwoju, etap budowy fundamentów 
socjalistycznego ustroju. 


Zjednoczenie partii robotniczych 
spełnia podstawowy warunek zwy- 
cięskiej walki klasy robotniczej na 
tym nowym etapie. 

Pozostało mi jeszcze ostatnie za- 
gadnienie — o znaczeniu zjednocze- 
nia partyj robotniczych dla dalsze. 
go rozwoju naszego kraju ku socja- 
lizmowi. 


Zjednoczenie ruchu roboł 
czego utrwala władzę ludu 


pracującego 

Z ACZNĘ od wpływu zjednocze- 
nia na sytuację polityczną. Przy 
pomnijmy sytuację polityczną w kra 
ju przed trzema laty. Klasy kapita- 
listyczne w Polsce i na całym świe- 
cie liczyły wtedy na blok PSL z re- 
akcją podziemną 1 na chwiejność 
PPS, ña sympatię części jej działa- 
czy do PSL, Wiemy, że blok ten re- 
rezentował w swoim czasie niema- 
a siłę Słuszna, przewidująca poli- 
tyka naszej partii, która umiała 
właściwie wymierzyć główny kieru- 
nek uderzenia, umiała jedne grupy 


ROBO 


mae neutralizować, a trze: 
agać jako sojuszników, 
|rozbiła wszelkie nadzieje reakcji, 
związane z blokiem PSL z reakcją 


podziemna, \ 

Przypomnijmy teraz okres po Wy- 
borach, Pamiętamy, jak siły reakcyj 
ne nastawiały się, że to właśnie PPS 
w nowych warunkach, w nowych 
formach przejraie role ośrodka opo- 
zycyjnego w kraju, Wiemy, że w 
PPS byli działacze, którzy mniej 
lub więcej świadomie ku temu zmie 
rzali, Pamiętamy sytuacje trudne, 
kiedy działacze ci kładli kłody pod 
rozwój naszej walki przeciw siłom 
kapitalistycznym, grożąc załamaniem 
jednolitego frontu, Od pół roku z 
górą, od czasu uchwały marcowej 
PPS o jedności organicznej również 
i te rachuby zawiodły reakcję. Jak 
długo jednak istnieją dwie partie 
klasy robotniczej tak długo wszelkie 
szczeliny, wszelkie najdrobniejsze 
nieporozumienia i tarcia budzą na- 
dzieję i aktywność reakcji 


" Zjednoczenie partyj robotniczych 


raz na zawsze krzyżuje te plany | 


kombinacje sił reakcyjnych. 


LA ls o NOD aus) M 


TNICZEGO 


i 


Zjednoczenie partyj robotniczych 
wzmaenia również wewnętrzną war 
tość bloku demokratycznego I wzma 
ta w nim rolę kierowniczą partil 
klasy robotniczej. 

Już wejście naszych partyj w 0- 
kres bezpośrednich przygotowań do 
zjednoczenia, spowodował istotne po 
zytywne zmiany w stosunku tych 
stronnictw do klasy robotniczej 1 
jej partii Na ostatnich Radach Na- 
czelnych SL i PSL, jak nigdy przed 
tem, akcentowan abyła przodująca 
rola klasy robotniczej i PPR, rów- 
nież na Radach Naczelnych SD i 
SP zaznaczył się wzrost oddziały” 
wania klasy robotniczej. 


Jasna rzecz, że zjednoczenie partii 
jeszcze bardziej podniesie autorytet 
i wplyw partii klasy robotniczej w 


obożie demokratycznym, 


Nie ulega więc watpliwości, że zje 
dnoczenie Partii umacnia zwartość 
bloku demokratycznego, wzmaga w 
mim rolę kierowniczą partii klasy ro 
botniczej i potężnie wzmacnia sy- 
tuację wewnętrzną i międzynarodo= 
wą Polski Ludowej, 


Wzmacnia się sojusz robotniczo-chłopski 


REZULTACIE zjednoczenie sil 

nie wzrośnie rolą kierownicza 
klasy robotniczej wobec chłopstwa 
pracującego, a więc sojusz robotni- 
czo-chiopski 


Ziednoczenie Partit Robotniczych 
niewątpliwie rozszerzy oddziaływa- 
nie klasy rąbotniczej na małorol- 
nych i śretlniorolnych chłopów. 


Już ostatnie miesiące przyniosły 
nowe formy, nowy wyraz sojuszu 
robotniczo = chipskiego w postaci 
pomocy załóg fabrycznych dla spół- 
dzielczych ośrodków maszynowych, 


w postaci wyjazdu delegacyj robote 
niczych na zebrania gromadzkie Sa 
rnopomocy. ` 


Formy realnej konkretnej poraocy 
kłasy robotniczej dla chłopów pra- 
cujących będą się niewątpliwie 
mnożyć, ~ 

Bez tego zresztą niemożliwe bę- 
dzie przyzotowanie polityczne wst 
do stopniowego wejscia przez nią w 
perspektywie, gdy powstaną ku te= 
mu przesłanki ekonomiczne, na dro 
ge. przeobrażeńi socjalistycznych 


Rośnie kierownicza rola Parłii w produkcji 


JEDNOCZENIĘ Partii podniesie 
rolę kierowniczą Partii w pro- 
dukcji, 


Jak długo w fabrykach į zakła- 
dach istniały oddzielne organizacje 
partyjne PPR i PPS, ismiały poważ 
ne przeszkody dla rozwinięcia całe. 
go możliwego wkładu organizacji 
partyjnych dla sprawy polepszenia 
organizacji pracy, dyscypliny pracy, 
wzrostu współzawodnictwa i ruchu 
przodowników pracy, Te same wzglę 
dy ograniczały też wpływ organiza 
cji partyjnych na administrację fa- 
bryk i zakładów. I nie dziwnego. 
Proces produkcji wymaga zasady 
jednej władzy. 


W rezultacie zjednoczenia w. fa- 
brykach i zakładach pracy działać 
będzie tylko jedna Partia, . Oczy= 
wiście, że stworzy to warunki dla 
znacznego wzmożenia roli kierowni 
czej Partii w produkcji,, dla wzmo- 
żenia aktywności fabrycznych kół 


Zjednoczona Partia — 


| WRESZCIE — zjednoczenie Par- 
tii umożliwi szybki jej rozwój 
jako Partii nowego typu. 

Projekt statutu Zjednoczonej Par- 
tü. zawiera cały szereg nowycn za- 
sad, które akcentują tę perspekty" 
wę, Wystarczy wspomnieć ujęcie 
sprawy kandydatów, ujęcie zadań 1 
uprawnień koła partyjnego, odpo- 
wiednie punkty dotyczące dyscypli 
ny i jedności w Partii, centralizmu 
demokratycznego, demokracji mig- 
dzypartyjnej 1 samokrytyki. 

Projekt statutu Zjednoczonej Par- 
tli oparty został na nauce Lenina i 
Stalina o Parti nówego typu £ na 
31-letnim doświadczeniu organiza” 
cyjnym budownietwa socjalistyczne- 
go, przodującego oddziału między” 
narodowego ruchu robotniczego — 
WEP(b). 

Jędnocześnie jednak projekt ten 
całkowicie wynika z naszych wła- 
snych doświadczeń, z naszej własnej 
walki o Partię nowego typu. 

O dojrzałości Zjednoczonej Partii 
do budowania życia organizacyjnego 
na zasadach rozwiniętych w projek 
cie statutu Zjednoczonej Partii 
świadczą takie fakty, jak wzmożona 
rola naszych kół produkcyjnych w 
okresie czynu przedkongresowego, 
jak akcja oczyszczania szeregów par 


partyfnych, która w niczym nie na 
ruszając zasody Jednej wladzy ad- 
ministracjji, staną się dźwignią © 
gromnego wziostu aktywności mas 
robotniczych. 


Jak wielkie rezerwy bowiem wzro 
stu produkcji kryją się w ektywro- 
ści Partii Klasy Robotniczej poka- 
zują nam teraz codzienne rezultaty 
czynu przedkongresowego. 


Ten wzrost kierowniczej roli Par- 
ti w produkcji stanie się też pod- 
stawową dźwignię wykonania gigan 
tycznego sześcioletniego planu zbu- 
dowauy fundamentu socjalizmu — 
planu, który przewiduje nieomal 
podwojenie produkcji w stosunku 
da 1949 roku. Podniesienie w dwój= 
nasób poziomu materialnego mas 
pracujących w stosunku do okregu 
przedwojennego, spowoduje poważ- 
ne uprzemysłowienie wschodniej 
części Polski í przekształcj ją w 
kraj przemysłowo-rolniczy, 


Partią nowego typu 


tyjnych, jak wielka fala samokryty= 
ki w PPR i PPS. zapoczątkowana 
przez uchwały Sierpniowego Ple- 
num KRC i październikową Radę Na 
czelną PPS, jak wreszcie aktywny 1 
pozytywny stosunek szerokiego akty 
wu partyjnego obu Partii do pro- 
jektu statutu, 

widzimy wie, że powstanie Zje- 
dnoczonej Partii Klasy Robotniczej 
wzmącnia ogólną sytuację polityczną 
Polski Ludowej, że wzmaga rolę_kie 
rowniczą klasy robotniczej i Partit- 
że wzmacnia sojusz robotniczo-chłop 
skl, że wzmaga antorytet Partii 
wśród  bezpartyjnych i stwarza 
przesłanki dla rozwoju Zjednoczonej 
Partili, jako Partii nowego typu. 

Zjednoczenie Partii stanowi wspe 
niały start dla walki na nowym: 
etapie Polskiej klasy robotniczej — 
o zbudowanie fundamentu socjaltz= 
mu. 


Z JEDNOCZONA Partia Polski 
Klasy Rohotni 2 

naukę merksizmu-1rdn tou 
ni testament  niczaporu. i 
jowników polskiej klasy ti cf 
Waryńskiego, Dzi 45) Piy 
sprzaka, Okrzei, Buczka, Barliekie= 
go, Nowotki i zbuduje Polskę bez 
nędzy i wyzysku, POLSKĘ SOCJA- 
LISTYCZNĄ. 
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Kolka w dobrej formie 


Bucdapeszi-i 


Drużyna węgierska równorzędną 
była z ósemką reprezentacyjną Pol 
ski. Warszawa wystąpiła w składzie 
osłabionyra, W wadze półciężkiej za 
miast Szymury walczył Rudzki, zaś 
w półśredniej w miejsce Sznajdra 
wystąmił Stysiał, Nie: walczył rów- 
nież chory Bazarnik, którego zastą- 
pił Czoriek, 

Zwycięstwo drużyny Budapesztu 
jest w pelni zasłużone, Goście poka 
zali dobrą szkołę i obycie ringowe. 
Z Węgrów doskonale zaprezentować 
sie Bednai w wadze muszej, Fonadto 
dobrze wynadli płórkowiec Farkas, 
Budai w wadze lekkiej i Marton w 
wadze półśredniej, Mistrz olimpij- 
ski Papp, który przez dwie randy 
walczył doskonale. w trzeciej bezna 
dziejnie osłabł i skończył mecz kom 
pietnie wyczerpany, 

W drużynie Warszawy najlepiej 
wypadli Rodak w wadze lekkiej oraz 
Grzywocz, który miał wyjątkowe 
trudnego przeciwnika, Czoriek i 
Kasperczak mieli już w tym sezonie 
lepsza walki. s 

Osobne słowo należy się Kolczyń- 
akiemu, który na straconej niemal 
pozycji (po dwóch wysoko przegra- 
nych rundach) w trzecim starciu z 
wielką ambicją ruszył do ataku, wy 
mat rypa i doprowadził Pappa do 
stanu żupełnego wyczerpania, wiet 
na kondycja Kolczyńskiego była dla 
wszystkich wielką niespodzianką. 

Mecz rozpoczął się od odegrania 
hymnów narodowych, po czyra gości 
powitał imieniem WOZB ob, Su- 
charda, W imienia gości odpowie- 
dział kierownik drużyny węgierskiej 
Missik. 

Wyniki techniczne walk: 

Waga musza: Bednni (B) zwycięża 

na punkty Kaspęrczaka. Węgier jest 
rasowym  boltserem, posiadającym 
wszelkie zalety. Demonstruje dosko- 
nala pracę nóg, znakomity lewy pro 
sty oraz niebezpieczne kontry. Kas- 
perczak przegrał wyraźnie wszystkie 
rundy, mimo, ża był stale w oftensy 
wie. Polak bił jednak zbyt szeroke 
1 chaotycznie, nie będąc ant przez 
moment groźnym dla przeciwnika. 
0 Waga kogucia: Borsodi (B) ulega 
na punkty Grzewoczowi (W). We- 
gier walczy z oliwrotnej pozycji i 
początkowo wyraźnie nie „leĝy“ 
Grzywoczawi. Stopniowo jednak Ślą 
zak rozgrzewa slę i coraz częściej 
trafia, W trzecim starciu ma on zde 
cydowaną przewagę nad twardyra 
Węgrem i walke wygrywa wyrażnie 
na punkty. 

Waga piórkową: Farkas (B) remi- 
suje z Czorikiem. Walka rozpoczyna 
się od ataków Czortka, który nie 
może jednak rozwinąć akcji z powo- 
du stałego przetrzymywania We- 
gra. Wegler walczy nia czysto, na 


Czwarte z kolei pe wojnie spotka. 
nie pięściarskie pomiędzy reprczen= 
tacjami Gdańska i Łodzi zakończy” 
ło się zwycięstwem gospodarzy w 
stosunku . 10:6. 

Gdańszczanie przyjechali bez Ant 
kiewicza I Chychły, 

Z gości najlepiej wypadli Kudła- 
eik i Kwiatkowski, zawiódł nato- 
miast Klein, 

W dvużynie łódzkiej wyróżnili się: 
Różycki, Czarnecki i Pisarski. 

Dosłownie w ostatniej chwili 
przed meczem ósemce naszej grozilo 
zdckompietowanie, a to z powodu 
braku wagi ciężkiej. Według oświad 
czenia prezesa LOZB — p. Stępnia 
sprawa ta przedstawiała się naste- 
pująco: 

Wystawiony pierwotnie do repre- 
zentącji Niewadzią w sobotę udał 
się na dworzec Kaliski, aby spraw= 
dzić czy wśród przybyłych zawod- 
ników Gdańska znajduje się Biał- 
kowski, reprezentant Wybrzeża w 
wadze ciężkiej. Po stwierdzeniu, że 
rywal przyjechał, Niewadził udal 
się do čomu i dumał., Na wagę 
przed spotkaniem Niewadził stawił 
się z obandażowaną ręką... i oświad 
czył, że wskutek nagłej.. kontuzji 
walczyć nie może i nie będzie, 

Fakt powyższy nie wymaga ko- 
meniarzy. Niewadził, nazwijmy to 
po imieniu — po prostu stchórzył! 

Abstrahując od konsekwencji ja- 
kie z tego wyciągnie ŁOZŻB, — 
stwierdzamy, że dla takiego zawod- 
nika nie powinno być miejsca w re 
prezentacji miasta, 

Niewadziła zastąpił zupełnie niec- 

t In watki Jaskóła, któ 

; sm  uiezasłużenie 
skim, Naszym 

byłby tutaj 


5 mY 


zę ych, walk: 
W>wadze muszej Różycki (Œ) z 
miejsca zdobywa zdecydowaną prze 
wage nad Sęczewińskim, Gdańszcza 
nin jest wyższy, ale źle kryje. Stara 
się iść do przodu, nadziewa się jed- 
nak ciagle na czyste kontry Różyc- 


„c TOTAĘ 


co sędzia węgierski jednak nie re- 
aguje, Farkas ma szybkiirełleks i 
dobrze wyłapuje ciosy. Pod koniec 
walki Czortek osiąga lekka przewa- 
zę. 

Waga lekka: Budai (8) przegrał ra 
pankty z Rodakiem (W). Walka bar 
dzo iudna, Węgier walczy z odwrot 
nej pozycji. Walka toczy się na dy- 
stans. Rodak siara się narzucić prze 
ciwnikowi półdystans, co mu się do 
piero udaje w trzecim słarelu, 

Po dwóch rundach wyrównanych 
Polak osłągą w trzecim starciu zde- 
oydowaną przewazę. Węgiere po oiv- 
sie w źołądek jest na moment ne 
deskach i kończy walike „zroggy”. 

Waga półśrednia: Marton (B) wy- 
grywa na punkty ze Stysiałem (W). 
Od pierwszej chwili widoczna jest 
alecydowana przewaga mistrza wę 


gier, Młcdy Stysiał przez dwie run- 
dy walczy bardzo ambiiałe, a w 


trzecim starciu zdobył się nawot ra 
atak. Na tle doskonałego Marton= 
wypadł on jednak słabo i poza ambi 
cia nie wykazał innych walorów. 
Prze4 wszystkie trzy starcia Stysiał 
mocno kiwawił. 

Waga średnia: Papp wypunktował 
KRolczyńskiego. Poczatek walki zapo- 
włada się dla Polaka tragicznie, Raż 
üy cios mistrza oliupijskiego rzuca 
Polaka na deski. W pierwszej run- 
dzie Kolczyńcki jest 7 razy mą de* 
skach i kończy rundę „groggy“. W 
drugim starciu Kolczyńshki dochodzi 
do słebie, nawiązuje walkę, a po je» 
dnyra z jego ciosów Papp jest nawet 
na moment na deskach, Kolczyński 
nie idzie jednak za ciosero, zaś pod 
koniec nadziewa sie na jeden z mor 
derezych „haków“ Pappa i wędruje 


Widzew ulega Warcie 0:3 ( 


Goście: Krystkowiak, 


© Weiss, Staniak, 
Danielsk, Groński, 


Skrzypczak, Podesz, 


wa, Gendera, Czipczyk, Kaśmiorczak i 
Smólski. e 
Gospodarza: Musis, KopeniewEki, 


62, Paciorek, Saby, Wiemik II, 
Okupiński, Wornalczyk, Oichocii, Pawli_ 
kowski i Janas. 

Bramki dla Warty zdobyli: Kaźmier_ 
posat 4.000 osóh. 


czak, Gendera i Ozepczyk, 

m sztuką nie wyszła. Mimo 
hoisku, na którym Widzewie, 
cy od czasu do czasu czują się znakomi_ 
cie, mimo zjednoczenia sie ze zrozumie, 
łych względów, kibiców Widzewa i ŁKS 
w jeden potężny, outerotysięczny biok 
1 wreszcie” niimo- namującoego zdencywo. 
wania w szeregach Warty, ratującej się 
ostateczme przed przekroczeniem progu 
porre Ligi łodzianie ulegli gościom 


Z wymiku tego oczywiście najwięcej 
cieszyła się Warta, ale £ Widzew nia 
miat tym rmm powodu do narzelc 
na pech. Łodziaie, rzec można, Wy. 
z tego pojedynkir obronną ręką, Trz 
Stradone bramki — to nikty plon wysił, 
ków obu drużyn. Mogło być o wiele go. 


wyciężu Gduńsk l 


kiego. Łodzianin unika umiejętnie 
zwarć i wymiany ciosów, atakując 
skutecznie dolns partie. Tak pierw- 
Szą, jak i drugą rundę wygrywa wy 
soko Różycki. W trzeciej Różycki 
zwiększa jeszcze tempo, bijąc krótu 
kimi seriami! Gdańszczanin kończy 
walkę zupełnie wyczerpany! Łódź 
prowadzi 2:0, 

W wadze koguciej lepszy technicz 
nie Czarnecki doskonale poł wzglę- 
dem taktycznym rozwiązuje walkę z 
b. silnym i agresywnym, ale chao- 
tycznym Kleiner, Nie wdaje się w 
niepotrzebną bijatykę, celnymi kon. 
trami powstrzymuje atali, dobrze 
wyprowadzone haki i sierpy raz po 
raz lądują na szczęce i korpusie 
gdafiszczanina. Syfuzcja w drugim 
starciu pozostaje bez zmian, prze- 
ważą zdecydowanie Czarnecki! W 
trzeciej rundzie Czarnecki nieco 
słabnie, pod koniec starcia przycha 
dzi do głosu Klein, zle lepsza koń 
cówka nie może zmienić wyniku 
spotkania, Wygrywa wysoko na 
punkty Czarnecki. 

Para Kaźmierczak (Ł) i Gołyństi 
(G) niemiłosiernie „obijała* się 
przez cale trzy rundy, Obaj wytrzy 
mali na ciogy i nieustępiiwi dostar- 
czyli emocji widzom, Pierwsze star- 
cię remisowe, W drugim przeważa 
Gołyński, 'Trzécio — wyrównane, 
Wynik spotkania remisowy. 

W wadze lekkiej przechodzący wy 
raźny spadek: formy Kawczyński 
(È) przegrywa na punkty z Kudłaci. 
kiem (G). Łodzianin był za powol. 
ny, niepotrzebnie wyczekiwał na 
closy przeciwnika, mało żrafiał. Prze 
grat zasłużenie, 

Spotkanie w wadze średniej po- 
między Olejnikiem (Œ) a Musiałem 
(G) zapowiadało się przykro dla b. 
mistrza Polski. Agresywny i twardy 
Musiał idzie dobrze do przodu, sta 
kujo i rostrzyga rundę na swoją ko- 
rzyść, Qlejnik jest mało agresywny 
i za powolny, nic mu nie wychodzi, 
nawet zwarcia. W drugim starelu 


sytuacja się zmienia, Łodzianin prze 
chodzi do ofensywy, przestaje wy* 


kd: 4 | a07..-€ 


VAKSZAWA - 


kj 


_ KURIER POPULARNY 


do 6-ciu na deski. Rundę tę kończy 
KMolczyński zupełnie wyczerpany. 

W trzecim starciu Kolczyński zdo- 
bywa się na heroiczny atak, Ciosy 
jego coraz częściej trafiają celu i 
Papp coraz wyraźniej słabnie, Pod 
koniec spotkania Kolczyński ma cał 
kowita inicjatywę. Papp kończy wal 
kę zupełnie wyczerpany, Ostatnią 
rundę wygrał Połak zdecydowanie. 

Waga półciężke: Rapocsi (B) wy- 
grywa przez poddanie się Rudzkie- 
go (W) w III starciu, Rutynowany 
Węgier ma od początku przewagę 
nad Rudzkim, Polak ratuje się trzy 
maniem, za co dostaje ostrzeżenie. 
Pod koniec starcia Polak po ciosie 
w żołądek jest do 8 na deskach. W 
drugiej rundzie jeden z ciosów Rudz 
kiego trafia Węgra i ten jest oszołe- 
miony, Przetrzymnie on Jednak kry 
tyczmy momený i szybko „dochodzi 
do siebie" W rundzie tej Rudzki jest 
po raz drugi do 8 na deskach. W 0- 
statnim starein Polak wędruje do 
5.ciu na deski, po czym poddaje się. 
Kapocst mimo zwycięstwa nie za 
chwycił 

Waga ciężka: Bene III (B) remisu 
Jo z Klimeckim (W). Walka na mier 
nym poziomie, Węgier walczy nie- 
czysto, Dbljąc często w tył głowy. 
Klimecki często przetrzymuje i obaj 
przeciwnicy otrzymują ostrzeżenie, 
Początkowo przewagę ma Węgier, 

G6źniej dochodzi do głosu Klimecki, 
| który wykazał wielką ambicję i do- 
brą kondycję fizyczną. Wynik re- 
misowy słuszny. 

W ringu sędziowali Ermler (Wę- 
gry) i Kowalski (Polska) na zmianę, 
na punkty Tusak (Węgry) i Pastur- 
czak, Widzów ok. 4.500, 


| 


rzej. Nie kto inny, a właśnie wirolarza 
zasłużyli swa gra na to, eby położyć ©. 
stateczną rieczęć pod wpisaną do: tabeli 
„satką' straconych przem Widzew goll, 
Czy tylo jest to zasługa Warty? 
Wydeja się nam, że w piemałej mie, 
rze przyczynili się do tego i dwaj po. 
mocricy drużyny łódzkiej Paciorek i 
Wiemmik I, którzy przez pełne 90 minut 
bromiśfi  dojścią do swej świątyni. © 
dwaj młodzi piłkarze oraz Musiał uch 
nii awój zespół od wyższej porażki, 
Słabiej wypadł Słaby na środku po, 
mocy. Zawodnik ten nie potrafił zaopie_ 
kować się Gzenpczykiem, który dobrze 
rozdzielał piiki ra skrzydła i często wy. 
syłał w bój łączników. 
"W. Widzawie. poza nietidolnie grajocy. 
mi obłońcemi, zawiódł tym razem cały 
atak. Cichogki do majprostszych akcji 
usiłrje wprowadzić jakąś niezrozumiałą 
ilaaolię, To powoduje, że większość 
jego podań: grzężnie gdwieś w nogach 
przeciwników, Całkiem zbyteczni> za, 
wodnik ten nie ufa łącznikom i wyręcza 
ich przy oofaniu się pod własną brani. 
kà Dwaj łącznicy z wickseym niewst_ 
pliwio powodzeniem spełnili rolę dodat_ 
kowych pomocników, Cichocki natońiast 


(TA 
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czekiwać, bije dużo 1 celnie, Lewa 
córaz częściej laduje na szczęce prze 
ciwnika. W trzecim starciu przewa» 
ga Olejnika jeszcze wzrasta. Musiał 
jest całkowicie wybity z uderzenia 
i jakby z lekka oszołomiony. Qsra- 
nicza się do rzadkich i niecelnych 
kontr. Zwycięża na punkty Olejnik. 
Łódź prowadzi 1:3. 

W wadze średniej niedysponowe- 
ny 'Trzęsowski (opuchnięte kolano) 
remisuje z Kwiatkowskim (G). 

Pisarski w wadze półciężkiej przy 
najmniej o klasę przerastał swojego 
przeciwnika FPlisikowskiego (G). Nie 
równą walką zakończył w trzeciej 
rundzie cios w żołądek, po którym 
gdańszczanin poszedł do- „7* na de- 
ski, powstał, ale. poddał się. , 

w walce najcięższych Jaskóły (Ł) 
i Białkowskiego (G) — sędziowie 
przyznali zwycięstwo temu ostatnie 
mu, ale naszym zdaniem zawednik 
Łodzi zasłużył przynajmniej na re- 
mis. Jaskóła był szybszy i agresyw= 
niejszy. Pierwczą rundę wygrał Jas 
kólia, druga i trzecia remisowa, 

Ostateczny wynik spotkania 10:6. 

Widzów około 2,000. 

(Kry.) 


Polonia (Bytom) - 


BYTOM, (SAP). — Bytomiacy dzięki od 
niesionemu zwycięstwu nad Tarnovig u, 
trzymali się w lidze. Spotkanie Polonii 
z Tarnovią było typową walką o punk= 
ty. Poziom gry bardzo niski, do czego 
przyczyniło się w dużym stopniu oślizgłe 
boisko. Zwycięstwo Polonii zashiżone. Ze- 
spół Tarnovli doznał porażki na skutek 
bardzo siabej gry swej trójki napadu, któ 
ra nie potrafiła wykorzystać dobrze u- 
spozobionych skrzydłowych — Knuczyń- 
skiego 1 Binka. Stosunkowo słabo zagrar 
ła również linia pomocy, która kurczowo 
trzymała się tyłów. Najlepszym graczem 
Tarnovii był Barwiński, zaś Pirych Żle 
się cmt na śliskim terenie, Losy meczu 
rorstrzygnęty się już w 10 min, pierw- 
szej polowy gry. Kulawik idealnie wy- 
sunął piłkę Sziaitowi, który z kilku moe* 


a." —adlkiakkaajicócwihoka: 


ŁKS-ZZK 3:1 (2:4) 


POZNAŃ. ŁKS: Szczurzyński, Wło 
darczyk, Łuć H, Łuć I, Pietrzak, Soł 
tyszewski, Hogendori, Patkolo, Ja” 
neczek, Łącz, Baran. 

ZZK: Tomiak (Gołębiowski), Sob- 
kowiak, Wojciechowski I, Słoma, 
Tarka, Matuszak, Kołtuniak, Gogo- 
lewski, Aniola, Białas, Wojciechow- 
ski IL. 

Zawody prowadził niezdecydowa- 
nie sędzia Długosz z Wrocławia, Je- 
dynie pierwsze 15 min, gry słały na 
zadowalsjącym poziomie, później 
spotkanie stało sle typową walka o 
punkty, Drużyna łódzka, mając na 
uwadze wysoką stawke meczu, wal- 
czyłą nadzwyczaj ambitnie, Bram- 
karz Szczarzyński bronił skutecznie, 
a obrona, która z początku grała zbyt 
nerwowo, wkraczałą później zawsze 
w porę, paraliżując akcje przeciw- 
ników. W pomocy, która w zasadzie 
była najsłabszą, częścią drużyny; 
wyróżnić należy niezmordowanego 
Pietrzaka. W ataku ŁKS wyróżnił 
się Patkoło oraz Janeczek i Łącz. 
Obaj skrzydłowi Baran į Hogendorf 
wypadli słablej aniżeli na meczu z 
„Warta“, 

Drużyna poznańska, która okresa- 
mi silnie przeważała, raczej gawio- 


idia, W defensywie popełniono wiele 
błędów taktycznych. Na dobrą notę 
zasługuje w defensywie jedynie am- 
bitny Sobkowiak, który wyjaśnił kil 
ka niebezpiecznych „sytuacji W H- 
nil ofensywnej  najniebezpiecmiej- 
szymi byli Anieła i Białas, Pozostali 
nanastnicy wypadli słabo, 

Po żywej grze ZZK zdobywa w 16 
min, prowadzenie przez Kołłuniaka 
z podania Anioły, Napastnicy pa- 
znańskich kolejarzy moją możność 
podwyższenia wyniku, lecz na sku= 
tek ' słabej dyspozycji strząłowej 
przestrzeliwują z dogodnych pozycji. 
Następnie EKS otrząsa'się z przewa 
gi miejscowych i przeprowadza 00- 
rac liczniejsze i groźniejsze ataki. 
Jeden z nich kończy się w 25 min, 
bramką zdobytą przez Patkolę, W 
43 min. Łącz po rzucie rożnym u= 
mieszczą piike po raz drugi w bram 
cs ZZK. Po zmianie stron poznania 
cy wyraźnie przeważają, jednak de- 
fensywa gości z powodzeniem lik- 
widuje wszelkie akcje napadu ZZK, 
W 22 min. LES zdobywa trzecią 
bramkę przez Łącza, 

Łodzianie pod koniec meczu prze- 
szli calą drużyną do defensywy, 
[grając wyraźnie na czas. 


Cracovia - Garbarnia 2:0 (1:0) 


Cracovla: Rybicki, Kaszuba, Glimits, Ja 
błoński I, Gędłełk, Jabłoński TI, Szeliga, 
Różankowski, Poświat, Radoń, Dycjian. 

Garbarnia — Jakubik, Jodłowski, Ziem 
ba, Lasiewicz, Tarynowski, Bieniek, Par- 
pan, Bożek, Nowak, Zatorski, Kucharski. 


Mimo porażki, Garbarnia była równo- 
rzędnym przeciwnikiem dla Cratovii, Po 
stwacie pierwszej bramki w 15 minnucle. 
gry — losy spotkania ważyły się długo, a 
samobójcza bramką na 10 min przed Kon 
cęm gry zdecydowała ostatecznie o J0- 
sach Garbarni, Na wyrównanie było już 
za późno, zwłaszcza wobec doskonałej gry 
dofenzywy Cracovii. Wyróżnili się w niej 


0:2) 


mógłby znajdując się na swej pozycji 
odpowiednto kierować : atakiem, 
Okupiński na prawym skrzydle robi 
wrażenie lekko zmamierowanego. A szko, 
da, Zawodnik ten zbyt mało jeszcze 
umie, aby mógł już myśleć o sobie, je_ 
ko.o niezwykle utalentowanym piłkarzu, 
Wczóaj Okupińsku nie potrafił ani ra. 
zu odpowiednio prześlizgnąć się przez 
obrońcę. Ponadto nie mogliśmy zrozu_ 
mieć, czym kieruje się Okupiński przy 
podawania  Kkornerów z lewej strony. 
Chybą nie wierzy w to, że z tej pozycji 
piłką. beapośrednio wyląduje w bramce. 
W żespole gości nie było zbyt jasnych 
punktów, nie można było również do, 
strzec i wyrąźnie siabych piłkarzy, Ca. 


ła jedenastka grała niezwykie amhitnie | 


1 co ważniejsze, 
ki — fair. 

Z przyjemnością więc pod koniec me. 
czu- schodzących z boiska poznaniaków 
żegnaliśmy, jako szczęśliwie uratowana 
drużynę w pierwszej Lidze. 

Również z przyjemnością tym razem 
otdazkiwalśmy i sędziego inż, Brzu, 
chowskiego z Warszawy, który celująco 
wywiązał się ze swego zadania, 

PRZEBTĘG MECZU, 

Początkowo nie zanosiło się na WYW. 
ką kięskę gospodarzy, chociaż ataki War 
ty były groźne. 

W 29 min, Kaźmierczak z blistciej od. 
ległości płaskim strzałem w prawy róg 
kiej prowadzenie dla drużyny poznań 

ig s 

Goście gij przeważnie lewg stroną, 
gdzie niebezpieczny jest Smólski, Który 
dokładnymi centrami stwarza wiela groż 
nych sytuacji, 

W 40 min, po kombinacji trójki środ. 
kowej, Gendara podwyższył wynik na 2:0 

Po zuńomie stron już w 8 mim, wynik 
dnia ustali! Czapczyk. Dalsze 20 min. — 
to okteg hezapelacyjnej przewagi War. 
ty. Następnie zmęczoną. narzucaniem sil- 
nego tempa drużyna pomańska opadz 
na, siłach, 

Widzew próbuje bez powodzenia nta. 
kować, lecz wszystkie jego wysiłki do 
zdobycia honorowej bramki kończą się 
na obronia gości, 


R 


Ruch do spotkania tego wystąpił bez 
Przecherki 1 Gebury. Na środku ataku 
zagrał Fus, zań Alszera przesunięto na 
prawe skrzydło, a Bartylę na obronę, 
Dragona na srodek pomocy. Pierwszą 
część gry upływała pod znakiem wyraż- 
nej przewagi gospodarzy, którzy pod 
bramką. przeciwnika zagrywają jednak 
bardzo słabo, W trzeciej minucie Kubic- 
ki zaptzepaszcza dogodną pozycję. To sa- 
mo dzieje się w 20 min. Kubicki strzela 
u flanki, piłka mija Skrominego, ale cho. 
rzowianie ale potral wykorzystać po- 
wstałego zamieszania | uzyskali tylko 
rzut rożny. Mimo, iż inicjatywa a Raczki 
wa w dalszymi ciągu w rękach Ruchu, w 
31 min, Szymański po kiksie obrony Nu- 
chu zdobywa prowadzenie dia Legii. Miej 
scówi atakują w dalszym clągu i dopie- 


Tarnovia 1:0 (0:0) 


trów strzelił nieuchronnie. W tym cza- 
sie Polonią miała jeszcze kilka tego ro- 
dzaju okazji do zdobycia bramek. Rów» 
nież i po przerwie Bytomiacy mogii pod- 
wyższyć wynik, nlo Samit f Wrampisz nle 
potrafiu strzelić do pustej bramki. W Ze» 
spole Polonii najlepiej wypadli: Kulawik, 
Trampisz i Szmid, Stosunkowo słabo wy 
padł Wiśniewski, Niebelski i Komurkie- 
wicz. 


Sędziował ob. Szperling z Łodzi, Wi- 
dzów 5 tys. 


mimo wysokiej staw. 


ol 


„Wisła zwycięża Rymera 24 

W meczu piłkarskim 0 mistrzo= 
stwo. Ligl, rozegranym w Rybniku 
między krakowską Wisłą a Rymer 
rem — krakowianie odnieśli zwycię” 
stwo w stosunku 2:1, 


uch = Legia 


Rybicki, Gędłek oraz obaj bracia Jabłoń 
sey. W napadzie Cracovii obok dobrego 
Różenikowskiego II, dobrzo spisywał się 
Poświat. Garbarnia miała najlepsze swa 
punkty w Jakubiku, Lasiewiczu, Parpa* 
nie i Nowaku, Obie drużyny grały fatr 
1 sędzia Bukowski (Radom) miał ula 
twiene zadanie, 
* Prowadzenie zdobyła Cracovia w 15 
min, gry, gry po centrze Dycjana, Róża 
kowski główką umieścił piłkę w bramce. 
Garbarnia odpowied: t żywiołowymi 
Kkontratakami, które przyniosły jej w re- 
zultacie jedynie 3 rzuty różno, p 
Po przerwie stroną częściej 1 niebęz= 
pieczniej atakującą była Garbarnia. Nie 
potrafiła ona jednak zmusić do kapituła 
cji tria obronnego Cracovii. Niespońzia” 
wany wypad Cracovii stwórzył niebszpla 
czną sytuację na polu karnym Garbarnt 
a Jodłowski — nie widząc wybiegającego 
Vakubika,  sklerówał pilke do własnel 
bramki, zdobywając drugą bramkę dla 
Cracovii, Widzów ak. 15 tys 


Polonio (W) AKS (Chorzów) 41 


w ostatnim meczu piłkarskim o mistrze 
stwo klasy państwowej, rozegranym w 
stolicy, miejscowa Polonia wykrała wyso 
ko z AKS-em w stosunku 4:1 (1:1). Bram= 
Ki dla Poloni! zdobyli: Świcarz — $, 
Ochmański ; Jażnicki — po 1. Dla AKS-u 
honorowy punkt uzyskał Boryczka, Se- 
dziował ob. Seicbter z Krakowa, widzów 
ale. 4 tyg. a 

Drużyny wystąpiły w następujących 
składach: Polonia — Ae Z TA POUŻ 
ki, Szczawiński, Brzozowski, Jaskuła, Ła_ 
boda, Jaźnicki, Świcarz, Ochmański, Prze 
piórka, 

AKS — Mrugała, Durniok, Karmański. 
Januszek, Wieczorek, Pajdzik, Kulik, Cho 
lewa, Boryczka, Muskala, Barańsjd. 

Jako całość Polonia zagrała bardzo da 
brze, grając niezwykle ambitnie. Najlep= 
szą formą u zwycięzców był tym razem 
atar, 


Tarnovia i Garbarnia 


parine nmi 
ien A 
Rymera I Widzewa 
1 Wisła 26 38:14 86:34 
2 Cracovia 26 38:14 61:2 
8 Ruch 26 80:22 71:40 
4 Login 26 30:22 55:46 
5 ARS 26 29:23 50:49 
6 ZZK 28 20:26 48:49 
7 Polonia Wiwa 26 20:26 45:49 
B.ERS 20 24:28 0:64 
8 Warta 26 24:28 51:56 
10 Polonia Bytom 2 28:29 48:55 
11 Tarnovią 26 22:30 42:48 
13 Garbarnia 26. 22:30 88:52 
13 Itynier 26 19:38 45:66 
14 Widzew 36 13:89 31:99 
TEISE N | O 


anene: 
3:3 
GA 
ro na 2 min. przed końcem pierwszej po- 
rowy uzyskują wyrównanie ze strzału Ce- 
ull. 


Po przerwle obraz gry zmienia sią cat- 
kowicle. O ile w pierwszej połowie prze- 
ważał Ruch, o tyle w drugiej części pry 
decydujący głos mą Legia, W 4 min. Gór 
ski uzyskuje prowadzenie dla zespołu 
warszawskiego, a w 12 min, Szafiarsie 
podwyższa wynik na 3:1, 


Ruch za wszelką cenę dąży do wyrów= 
nania, Liczne ataki pewnie lkwidujd o- 
brona oraz bramkarz Skromny. Dopiero 
w 5% mim. do głosu doshodzi Ruch 1 zdo- 
bywa drugą bramkę przez Cebulę, W 4 
mim, później za faul Waksmana na. Cieśji 
ku sędzia dyictuję rzut karny, który pew= 
nie egzekwuje Suszczyk, zdobywając wy 
równanie, Pod koniec meczu Cieślik u=- 
zyskuje 4tą bramką nie uznaną przez 
sędziego. z 


0 1 nA 


— Co mi się spóźniii mą pociąg. 


— Nie! Tym pociąziem odjechał 
' sędzia meczu pilkarskiego. 


Dzień w Łodzi 


| Telefon: red, dyżurneze [44-18 


Dzisiejszej nocy dyżurujs apteki: 
Chądzyńska — Piotrkowską 165, 


ehowski — Narutowicza 6, Kowalski — 


[riimt czynu przedkongresowiego 


Marysin ma połączenie tramwojowe z Śródmieściem 


Wezoraj.o godz. 2 po południu pre- 
zydent m. Łodzi tow. Stawiński do- 


-|Konał uroczystego otwarcia nowej 


Rzgowzka 147, Malczewski — Śródmiejska | linii tramwajowej na ulicy Warszaw- 


BE jt —_ Harenak 48, - Sto- 
reki — Limanowskiego 80, V > 
Napiórkowskiego 41, | Wy 


STLATRIA 


TEATR „OSA 
Traugutta 1 (w sali „Syreny”) 

Z powodu prób generalnych przedsta” 
wienię zawieszone, W sobotę, 4 grudnia 
br, otwarcie sęzofiu 1943/49 komedia mu- 
zyczną pt. „PORWANIE SABINEK“ 
z J. Węzrzyneni i H, Gruszecką na cze. 
le nowego zespolu, 

PAŃSTWOWY TEATE POWSZECHNY 
Łódź. 11 Listopada 21 

w dnia 27, 28, 29, 00,11, 1 1.12. występy 
Moskiewskiego Teatru Kuklełek M. 
Obrazcowa, Passe partout niemaśne, 

Oda dnia 212. t.b. wznowienie sztuk 
1 Erenburge „LEW NA PLACU", | 


PAŃSTWOWY TEATR 
WOJSKA POLSKIEGO 
3 Jaracza 27 
Dzis o godzinie 19.13 popiwarna komedia 
ezeską Jana Drdy pt: „IGRASZKI 
Z DIABŁEM, 


TEATR „MELODRAM* 
ui. Traugutta 18 (Gmach OKZZ). 
Dziś o godzinie 19,15 „GODY WESEL- 
NE" — widowisko ludowe, 


TEATR KOMEDI MUZYCZNEJ 
„LUTNIA'* 
Piotrkowska 243, 
Godz. 19,15 „PIĘKNA HELENA* opera 
komiczna w 8 aktach (5 odsłonach) mu- 
zyka J; Offenbscha. 


TEATR RAMERALNY 
DOMU ZOŁNIERZA 
ur. Daszyńskiego 34. 
Dziś o godzinie 19 min, 15 szitujza 'Te- 


skiej. Linia ta połączy mieszkańców 
robotniczego Marysina ze śródmieś- 
ciem. 

O przebiegu budowy linii pisaliśmy 
kilkakrotnie. Miała ona być ukończo 
na na 15 grudnia, celem uczczenia 
Kongresu Zjednoczeniowego partii 
robotniczych., Czyn przedkongreso- 
wy łódzkich tramwajarzy był odpo- 
wiedzią na apel górników z Zabrza, 
ale termin ukończenia prac skrócony 
o trzy tygodnie jest swoistą daniną 
łódzkich tramwajarzy, którzy tem- 
pem pracy wsławili się wśród miesz- 
kańców robotniczej Łodzi. 

W ciągu czterech dni założone z0- 
stały przewody na długości 2,200 me- 
trów, w dwadzieści pięć dni ułożono 
tory. W sobotę na całej linii kończo- 
no ostatnie prace, 

Wczoraj, po symbolicznym przecię 


ciu czerwonej wstęgi, przy dźwię- 
kach Międzynarodówki ruszył pierw. 
szy tramwaj zabierając tłumy ludzi, 
Kilka tysięcy mieszkańców Marysi. 
na patrzało z dumą na dzieło rąk pra 
cowników MZK i swoich własnych. 
Oni bowiem wydatnie przyczynili się 
do togo, że już wczoraj droga do pra- 
cy stała się łatwa do przębycia i że 
od tej chwili miasto przestało być 
czymś dalekirh, a rozrywki z których 
korzystały tysiące mieszkańców śród 
róieścia przestały być marzeniem. 

Prezydent Stawiński dziękował 
tramwajarzom, dziękował . ludności 
Marysina i dziękował pracownikom 
warsztatów tramwajowych, którzy w 
ciągu kilkunastu dni przeróbili z wa 
gonu przyczepnego, -Wagon motoro- 
wy dla Marysina. 

Ze swej strony uradowani miesz- 
kańcy dziękowali prezydentowi ża 
zrozumienie potrzeb robotniczych i 
za wybudowanie linii, na którą cze= 
kali wiele lat. (2), 


Współzawotlnietwo chłopów 


w akcji sospodarczej i kulturalnej wsi 


Z szeregu powiatów woj, łódzkie 
go napływają meldunki o realizo- 
waniu przez chłopów powziętych ku 
uczczeniu Kongresu  Zjednoczenio- 
wego, zobowiązań, m, in, w pow. 
radomszczańskim, gmina Konary 
przystąpiła do budowy mośtu i 0- 
czyszczenia drogi na przestrzeni 2 
km, wieś Dobryszyce przygotowuje 
pod zalesienie 15 ha dotychczaso- 


naprawiają boczne drogi, wiodące 
do siedziby gminy, gospodarze gro- 
mady Bujny Szłącheckie żwirują i 
okopują rowami jeden kilometr dro 
gi, a gromada Kiełczówka (gm. Po- 
dolin) organizuje ʻi wyposaża w 
sprzęt świetlicę gromadzką, która 
stanie się wzorowo urządzonym. Do- 
mem. Kultury. 

W pow. łaskim każda z gmin or- 


| 


: - a mmp pO TA Z RZ EEE s "7 OOA E TYS" | OD S E EE E 
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TUR mi 


strzem 


pierwszej rundy rozgrywek siatkówki męskiej 


wczoraj na sall YMCA rozegrano 6 dàl- 
szych spotkań u cyklu rozgrywek o mi- 
strzostwo siatkówii A klasy. Bezkonku- 
rencyjnym zespołem okazał się łódzki 
TUR, który wczoraj zwyciężył swega 
największego konknrenta AZS. Turowcy 
pokonali wczoraj kolejno: AZS po zacię 
tej warte w stosunku 2:1, (5:11, 12335, 
17:15) 1 YMCA w stosunku 2:0 05:13, 
15:11). 

Drużyna TUR-u mą do rozegrania je- 
szcze jedno spotkanie z HES, z którym 
spotyka się w sohotę na przedmeczu spot 
kanla koszykówki (AZS (Kraków) = 


YMCA. Drużyna TUR-u występuje w skła 
dzie: Kopczyński, Szor, Michalak, Bkrodze 
ki, Wojctechowski, Pawiak). W sobotnim 
spotkaniu wystąpi również  Mokwiński, 
który obecnie odbywa służnę wojskową, 
wyniki dalszych spotkań: À 

ERS — Włókniara 2:0, 

YMCA — HKS 2% V. 

AZS — Włókniarz 2:0, 

LKS — HKS 2:0, 

Tak więc w pierwszej rundzie rozgry= 
wek prowadzi TUR przed AZS-em W 
rozgrywkach z2% kobiet prowadzi bez stra 
ty punktu drożyna HKS przed YMCA. 


Wyniki „Marszów Jesiennych" 


Na podstawie sprawozdań, nade- 
słanych z całej Polski, w „Marszach 
Fesiennych*, organizowanych przez 
Główny Urząd Kultury Fizycznej 
peð hasłem „Młodzież Polska Masze- 
ruje Szlakami Zwycięstw Bratnich 
Armii Radzieckiej i Polskiej” wzięło, 
udział 561215 uczestników, z któ- 
rych prawidłowo marsz ukończyło 
529.032 osoby. Jak wiadomo, imprezą 
ta przeprowadzona była na terenie 
całego Kraju, we wszystkich mia- 
stach, miasteczkach 1 gminach. 

W klasyfikacji województw (biorąc 
pod uwagę preeentowo liczbę kof- 


proc., przed 'woj. szczecińskim i Ślą- 
sko-dąbrowskim, To ostatnie woje- 
wództwo wystawiło do marszu naj- 
większą liezbę uczestników, a mia- 
nowicie 79.275 osób. Wśród miast 
województkich na czoło wysunął się 
Rzeszów — 12,9 proc, przed Wro- 
cławiem i Kielcami. W klasyfikacji 
miast powiatowych pierwsze miejsce 
zajał Tarnobrzeg, liczący 310% mie- 
szkańców, W mieście tym ukończyło 
marsz 1.295 nczestników, co stanawi 
310 procż liczby mieszkańców mia- 
sta. 


Poszczególne piony. byly w mar- 


tence. Rattiga t „KADET WIN- ieużytk i i mia aat z ri i $ 
SŁÓW ee A 2 S nec E soma Wi paname AS nę egery ie| czących marsz w stosunku do pa: szach reprezentowane najliczniej: 
EA í WIĄZKU Samopomoc; . eszkańców) na pierwsze miejsce "APEL. AE p = 
MUZEA MIEJSKIE Wojnowice. mi ficów) p Wyższe Uczelnie; w poznańskim — 


Sztuki — Więckowskiego 36, otwarte odj 
10—17 prócz poniedziałków í plątków. 

Prehistoryczne — Plac Wolności Nr 14, 
czynne codziennie od 10—17 prócz ponie- 
działów. 

Ftnogrzficzne Plc Wolności Nr 4 
czynne codziennie od 10—17 prócz ponle- 
dziśłwów, w niedziele 1 święta od 11—17. 

Muzeum Przyrodnicze w Parku Sienkie- 


W pow. sieradzkim chłopi šamo- 
pomocowcy ze wsi Choszarowo (gm, 
Korkocice) budują remizę strażac- 


a 

W pow. kutnowskim w najbliż- 
szym czasie wybudowany zostanie 
raost, który połączy wieś Kacprów 


Poszczególne powiaty woj. łódz 
kiego współzawodniczą że sobą w 
realzacji zobowiązań, m. in. pow. 
skierniewicki ' współzawodniczy z 
pów. rawsko - mazowieckim, a po. 
wiat kutnowski z pow. Towiekim. 


wysunęło się woj. rzeszowskie — 3,38 


WYNIKI 
mistrzostw klasy A 


W meczach piłkarskich o mistrzo 


529 osób, Mim Oświaty: w woj. Ślą- 
sko-Dąbtrowskim — 16.454, „Służba 
Polsce": w woj. Śląsko-Dąbrowskim 
— 48.916, „Zw. Samopomocy Chłop- 
skiej”: w woj. rzeszowskim — 4529, 
Zw. Zawodowe: w woj. wrocławskim 
— 9336; Wojsko: w woj. wrocłąw= 
skim — 4210, ZS „Gwardia“ w woj. 


wicza czynne 00 godz. 10—17 orócz Dar Krzyżanów) że wsią Wolą KO 
EIA Plastyków — ul. Piotr- E E, ; 3 i stwo A klasy okręgu łódzkiego uzy= warszawskim — 2267. 
s 102 — Wystawa prac malarskich Chłopi gminy Beichatów, powiatu skano wczoraj następujące wyniki: Ogółem największą liczbę uczestni- 


ieczysława Siemińskiego,  atwarte od 


piotrkowskiego, odwadniają pola i 


Włókniarz (Zgierz) — Lechią 4:1. 


ków marszów stanowili junacy „Służ 


yk: AE ye 4 i ZZK (Koluszki) — Zjednoczonej by Polsce“ — 302.443 osób. 
EEE atwo OGIASÓG (Łódź) 12:1. | Wyniki te Świadczą, że trzecia mä- 
olejnych, temper L rysunków artysty mi- ' Concordia — EKS Ib 7:1. | sows impreza, zorganizowana w tym 
larzo H. Krycha, otwarta codziennie od TUR: (Łódź) Tomaszowianka 2:1. | roki przez GUKF, spełniła swe za- 
Mea |od Mik, w miedz wies aj Krajowy Zjazd Boruta (Zgierz) — ZZK (Łódź) 2:1.| danie, 


ADRIA — ul, Marsz, Stalina 1: 

„Kurhan Małachowski — godz. 16. 18, 

"20, w niedz, 14. 

Flm dozwolony dla młodzieży, 
BAŁTYK — ul. Narutowicza 20: 

„Dzieci Ulicy* — godz. 17, 19, Ż1. w 

niedz. 15. 

Film dozwolony dia młodzieży, 
BAJKA — ul. Franciszkańska 31:  / 

„Podrzutelc* — godz. 18, 20, w mnie= 

dzielę 16. 

Fiim dozwolony dla młodzieży. 
GDYNIA — ul. Daszyńskiego 2: 


uFrógram aktualności Iraj., | zagr. A F P A y. 
Nr. d0 — godz, 11, 13, 13, 16, 17, 18, czyni? się do wprowadzenia wspól- w ŁODZI — ul. Dr WIĘCKOWSKIEGO Nr 33 
10, 20, 21. zawodnictwa na nowe, szersze tory. 


HEL — ul. Legionów 23/4: 
(Dla młodzieży) 
„Pięfnastoletni kapitan" — zgódź 15,] 
18, 20, w niedz, 14, i 

MUZA — Ruda Pabianicka: 

A „lego Maja 1948 roku w Moakwie'', 
„Białoruś w tańcu j pieśni” — godz. 
18,20, w niedz. 16. 

Film dozwolony, dla młodzieży. 

POLONIA — ul. Piotrkowska 6%. 

„Pieśń Tajgi" — godz. 16, 18.50. 31, w 
niedz, 13.80, 
Film dozwolony dis młodzieży. 

PRZEDWIOŚNIE — Żeromskiego 74/6. 
„Cygańska miłość" — godz. 17,%0, 20, 
w niedz, 15. 

iim niedozwolony dla młodzieży, 

BOBOTNIE — ul. Kilińskiego 178: 
„Znak Zorro — godz, 16,20, 15,80, 
20,20, w niódz. 14,30, 

Film dozwolony dla młodzieży. 

ROMA — ul. Rzgowska 84: 

„Noc w Casablanca" — godz: 18, 20, 
w niedzielę 16. 
Fim dozwolony dla młodzieży, 


pu 


Fone gy eies ze > 
REKORD — ul. Rzgowska à: o + EE E PPPOE NE z długoletnią praktyką. 
„Aktorka“ — godz. 18,30, 20,30. w nie- p P 
dzielę tis. Od Redakcji 


Film dozwolony od lat 12. 
STYLOWY — ul. Kül 
„Czerwony krawat 
18,30, 20,50, w niedz. 14:30, 
Film dozwolony dla młodzieży. 


16,50, 


„Dzwonnik z Notre Dame* =- 

13,30, 16, 18,50, 21, w niedz. IL 

Pim niedozwolony. dla młodzieży. 
TATRY — Sienkiewicza 

„Gilda* — godz. 16, 18,50, 31, w nie- 

dzielę 15.50, 

Film niedozwolony dla młodzieży. 
WISŁA — uL Daszyńekiego ?: 


godz. 


„Tchórz* — godz. 17. 19, 24, w nie INŻYNIERA CHEMIKA. Ki znin 
wu FEB aazyolony dia sniońzieży. 2 TECHNIKÓW WŁÓKIENNICZYCH. krtani kw zycie 24 db 
„Wielicie nadzieje” — godz. th. 18,30, TECHNIKA BUDOWLANEGO. Centrala telefoniczna Redakce) Bin zdany, 31, 257 

Pim AES a młodzieży. GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO. $ tedaktor Naczełny 150-46 zach 1365-91. 251-94 
adese ri = w, Rapiórkowakięko pa ne KIEROWNIKA ODDZIAŁU SOCJALNEGO. COA WGN ueg Aa zak R. sk 
Pla" nadożyotony Gl śntodny. Rawą SR USE aa kę ag 
jaia o bra AE ma = GK 18%, SA. Zgłoszenia do Wydziału Personśslnego C. O. U: Łódź, Y pedycja ej 
w niedzielę 16.30. OLE ul. Południowa Nr 44, telefon 163-94. administracyjny 136-8) Rozdráelnis gzs 


Film dozwolony dla młodzieży. 


Zw. Zaw. Prac. Społecznych 


Wczoraj rozpoczął w Warszawie 
obrady 2 krajowy zjażd Zwiążku Ża- 
wodowego Pracowników Instytucji 
Społecznych z udziałem 290 dęlega.| 
tów. 

Referat ideologiczny wygłosił se- 
kretarz KCZZ tow. Jędrzejewicz. 
Omówił on obecną sytuację i zadania 
ruchu związkowego w Polsce, z któ- 
rych naczelnym jest doprowadzenie 
do końca walki klasowej we wsżyst- 
kich jej przejawach. 

Referent stwierdził, że spontanicz- 
nie podjęty przez robotników całego 
kraju, apel górników śląskich, przy- 


Walka z biurokratyzmem, bezdusz- 
nym stosunkiem do pracy, walka o 
podniesienie dyscypliny i sumiennoś- 
ci pracy — oto wytyczne działalności 
pracowników umysłowych, 


Podziękowanie 


Za wysoce obywatelski czyn, a 
mianowicie odniesienie mi do domu 
zgubionego przeze mnie portfelu z 
dokumentami, — wyrażam ob. Sko- 
rasińskiemu, zam. przy ul Piotr. 
kowskiej 92, m, 14, serdeczne podzię- 
kowanie. 

Halina Krukowska 
Łódź, ul. Daszyńskiego Nr, 40. 


Z powodu nadmiaru materiału 
bieżącego kolejny odciek powie- 


Produkcji Państw. Fabr, Zjedn: Zakł. 
Karmanę. 


2:14 
Zadąć w APTEKACH i DROGERIACH. 


OGŁOSZENIA DROBNE 


Lekarze 


pr. PIESKOW — nerwowe, wewnętrzne, 
0. Zawadzka 6, 1000 


Dr med. SIENKO KSAWERY specjali- 
sta chorób skórnych, pęcherza, wenerycz 
nych, przyjmuje, Kilińskiego 13%, w go- 
dzinach 19-14 1 18—18, Tel, 205-058 432 


Dr REICHER — specjalista, weneryczne, 
skórne. płciowa (zaburzenia), Południowa 
nr 28 waga siódma wieczorem. —901 


Dr KÓŁSUT Zóřla choróby kobiece, aku- 
szerin, Przyjmuje Łódź, Plotrkowska 70 


Zugubione dokumenty 


ZAGUBIONO dowód kolejowy Nr 855942 
na nazwisko Piestrzyńska Felicja, Kołłą- 
taja 10, m. 0%. —1063 


z SWIT — Bałucki Rynek 5: ści Teodora Dreisera „Tragedia > = EX 
„Pa Miniver” — godz. 17,00, 20, w 7 A 3 R ZAGUBIONO dowód kolejowy Nr 750993 
niedz. 13. = ; amerykańska" ukaże się w dniu | na nczwisko Bielewicz Stanisława wieś 
Fiim dozwolony dla młodzieży. Mao Dzieżgów. gm. Nieborów, pow. OWE 
' bz ; ; szym. —1069 
TĘCZA — ul. Piotrkowska 108 ru JSZY” REDAGUJE ZESPÓŁ, 


CENTRALA ODPADKÓW UŻYTKOWYCH 
zatrudni: 
INŻYNIERA WŁÓKNIARZA. 


PND- 


ZAANGAŻUJE: 


1 kierownika ruchomości i nieruchomości 
1 technika budowlanego 
4 inspektorów kontroli 


2 wykwalifikowanych księgowych 
bilansistów na stanowiska samodzielne 


2 płanistów na stanowiska kierownicze 


Reflektuje się na osoby z wysokimi kwalifikacjami, 


SEKR. RED, — oð godziny 10 do IL 
WYDAWCA: Spółdzielnia Wydawnicza „WIEDZĄ”. 


CENTRALA HANDLOWA 
PRZEMYSŁU PAPIERNICZEGO 


Zgłoszenia w godzinach 98—13 w Dziale Personalnym 
Centrali z własnoręcznie napisanymi podaniem, życiorysem 
i zaświadczeniem z ostatniego miejsca pracy. 


RED. NACZ. — przyjmuje od gedziny 1% do 15, 


to piymy GHIED - 


n EZR AE PORĘ R PEE PZJ PETZ | um—NNNNv—r—>Morśr NN EN" z i m y {s 
Redakcja — Łódź, Piotrkowska 68. Administracja — Łódź, Piotrkowska 70, Redakcja honoruje tylko artyku ty zamówione i rękopisów nie zwraca się, Warunki pr enumeraty: mię. 


sięcznie z dostawa do domu — zł 150, z dostawą przez pocztę — zł. 120, z odbiorem w Administracji — zł 100, prenumerata zbiorowa (od 20. egz.) 2ł 50. 


Drukarnia Nr 4, Spółdzielni Wydawniczej „Czytelnik“: Łódź, ul Żwirki 2 ' D-—034055 


